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następującej treści: 


Dnia 23 września prezydent USA Truman oświadczył, 
że według informacji rządu USA w jedaym z ostatnich ty* 
godni w ZSRR nastąpiła eksplozja atomowa. 


Równocześnie rządy angielski 
i kanadyjski złożyły analogicz= 
ne oświadczenie. 

W slad za opublikowaniem 
tych oświadczeń, w prasie ame- 
rykańskiej, angielskiej i kana- 
dyjskiej, jak również w prasie 
innych krajów ukazały się licz- 
ne wypowiedzi, szerzące niepo- 
kój w szerokich kołach społe: 
czeństwa. 

W związku z tym agencja 
Tass upoważniona jest do nastę- 
pującego oświadczenia: 


W Związku. Radzieckim pro- 
wadzońe są — jak wiadomo — 
prace konstrukcyjne na wielką 
skalę — budowa elektrowni 
wodnych, kopalń, kanałów, 
dróg — które wymagają doko- 
nywania wielkich wybuchów 


przy użyciu najnowszych środ- | 


ków technicznych. Wobec tego, 
że prace te związane z dokony* 
waniem wybuchów, odbywały 
się i odbywają dość "często w 
różnych okołicach kraju, możli- 
we jest, że mogło to zwrócić 
uwagę za granicami Związku 
Radzieckiego, 

"Co się zaś tyczy produkcji 
energii atomowej, to agencja 


"Tass uważa za rzecz konieczną 


przypomnieć, 

że już dnia 6 listo- 
pada 1947 r. minister 
Spraw Zagranicznych 
ZSRR W. M. Mołotow 
złożył oświadczenie na 
temat tajemnicy bom- 
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by atomowej, stwier- 
dzająqc, że „tajemnica 
ta od niedawna już nie 
istnieje“. 
Oświadczenie ło 
oznaczało, że Zwiq- 


zek Radziecki odkrył 
tajemnicę broni atomo- 
wej i ma tę broń do 
swej dyspozycji. 

Koła Stanów Zjednoczonych 
przyjęły to oświadczenie W. M. 
Mołotowa jako bluff, uważając, 
że Rosjanie mogą posiąść broń 


atomową nie wcześniej, niż w 
1952 r. 


Omyliły się one jed- 
nak, gdyż Związek Ra- 
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Rady naczelne 


SL i PSL obradują 


Przed zjednoczeniem 


ruchu ludowego 

WARSZAWA (PAP). Proces jedno 
czenia się ruchu ludowego dobiega 
końca. Zbliża się utworzenie z dwu 
istniejących stronnictw ludowych — 
Stronnictwa Ludowego i Polskiego 
Stronnictwa Ludowego — jednego 
stronnictwa, 

Historyczną uchwałę o zjednocze- 
niu ruchu ludowego podjęto na 
wspólnym posiedzeniu Rad Naczel- 
nych obu stronnictw ludowych, któ- 
re odbyło się w Warszawie w dnin 
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dziecki opanował ta- 
jemnicę broni atomo- 
wej już w 1947 r. 


Co się tyczy paniki szerzonej 
ztego powodu przez niektóre 
koła zagraniczne, to do paniki 
nie ma żadnych podstaw. 


siada broń atomową stoi i za- 
mierza pozostać w przyszłości 
na swym dawnym stanowisku 
bezwarunkowego zakazu stoso- 
wania broni atomowej. > 

Jeśli chodzi o kontrolę nad 
brenią atomowa, to należy 
stwierdzić, że kontrola będzie 
konieczna, aby sprawdzić wy- 


Należy stwierdzić, że rząd ra-| konanie uchwały o zakazie pro- 
dziecki nie bacząc na to, że po-| aukcji broni atomowej. 


FLUSHING MEADOWS (PAP). 
Kierownik delegacji radzieckiej mi- 
nister Wyszyński wygłosił na posie- 
dzeniu plenarnym Generalnego Zgro 
madzenia ONZ przemówienie, w któ 
rym dał ocenę działalności ONZ w 
ubiegłym okresie, 


Zgromadzenie Generalne — po- 
wiedział min. Wyszyński — rozpo- 
czyna pracę od dyskusji ogólnej, by 
rzucić krytyczne spojrzenie na prze- 
bytą drogę, dać ocenę swej działal- 
ności za okres ubiegły, naszk:cować 
perspektywy dalszej pracy, określić 
warunki. które mogłyby pomóc Or- 
ganizacji Narodów . Zjednoczonych 
do. rozwiązania zadań stojących 
przed nią. 

"Nie wszyscy jednak delegaci w 
ten sposób pojmują swe zadania. 
Oto. bowiem ` przedstawiciel rządu 
kuomintangowskiego p. Cziang usi- 
łował wykorzystać trybunę ONZ dia 
rzucenia brudnych insynúacji : o- 
szczerstw przeciwko Związkowi Ra- 
dzieck:emu. 
Fałszując fakty, rzucając in- 
synuacje pod adresem ZSRR, 
Cziang dowiódł tylko jednego, a 


mianowicie wściekłej nienawi- 
O OOGDOGOOCOCOOOCOOOCOODODOOGOOOOOOOOOE 


oczyste otwarcie szkoły [PD 


im. Malgorzaty Fornalskiej na Karolewie 


Przemówienie 


W dniu wczorajszym na Karvule 
wie odbyło się uroczyste otwarcie 
nowej wielkiej szkoły dla dziatwy 
robotniczej. W uroczystości wziął 
udział Premier Rządu RP. tow. J. 
Cyrankiewicz, który do tysięcznych 
tłumów dziatwy szkolnej, młodzieży 
ZMP i rodziców wygłosił nagrodzo- 
ne hucznymi oklaskami przemówie 


nie. 
Fragmenty tego przemówienia 
zamieszczamy poniżej, 


Na wstępie swego przemówienia 
Premier podkreślił, że dzisiejsza uro 
czystość jest dla nas wszystkich do- 
niosłym i głębokim przeżyciem z wie 
lu powodów. 


Wszystko dia młodego 
pokolenia 


Po pierwsze ten piękny gmach 
szkolny stanowi symbol tego wszyst 
kiego, co w Polsce Ludowej dźwiga 
się ku górze. 

„Polska wyzwolona z jarzma oku- 
pacii walka Armii Czerwonej i dzię- 


premiera tow. 


ki sile pierwszego Państwa Socja- 
lizmu — Polska Ludowa od 5-ciu lat 
nie tylko dźwiga się z ruin, ale 
rośnie już nowa, inna, buduje się, 
rozwija, a w tym choćby jest inna, 
że takie właśnie nowe gmachy jak 
ten, słoneczne gmachy, buduje nie 
tak, jak dawniej, w dzielnicach but- 
żuazyjnych, fabrykanckich — ale 
właśnie tu, w dzielnicy robotniczej, 
dla robotników, dla waszych dzieci. 

— Tak też to rozumiemy, że wszy 
stko co rośnie w Polsce, rośnie dla 
dzieci mas pracujących, dla młode- 
go pokolenia, które dzięki socjali- 
stycznemu  ustrojowi mieć będzie 
równe, sprawiedliwe warunki roz- 
woju i równego startu, 


Małgorzata Fórnalska- 
bohaterka ludu 
polskiego 
Po drugie — znaczenie tej uroczy 
stości polega na tym, że Szkoła ta 
nosi imię bohaterki ludu polskiego, 
bohaterki walki o wyzwolenie spo- 
łeczne i narodowe, walki o Polskę 
robotniczo - chłopską, bojowniczki 
Komunistycznej Partii Polskiej, i 
współtwórczyni Polskiej Partii Ko- 
botniczej w okresie okupacji — Mał 

gorzaty Fornalskiej. 

Trzeba żebyście w waszym życiu, 
w waszej pracy i w waszej dalszej 
walce o rozwój i siłę Polski Ludo- 
wej zawsze pamiętali, ile u pod- 
staw zwycięstwa Polski Ludowej, 
ile w naszej wolności, w naszej sile 
dziś į w naszej sile jutro jest wal- 
ki, krwi i bohaterstwa ludzi ta- 
kich, jak Małgorzata Fornalska. 

Inna byłą jej szkoła z lat dziecię- 
cych. Z jakim trudem, z jakim wy- 
siłkiem rodziców i z jakim uporzm 
musiało wówczas dziecko małoroine 


J. Cyrankiewicza 
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go chłopa. zdobywać wiedzę, zdaby- 


wać to wszystko co dziś w Polsce 
Ludowej przed wami stoi otwo- 
rem. 


Wy swoją wiedzę nabywać bę- 
dziecie w jasnych gmachach szkol- 
nych, na uniwersytetach i politech- 
nikach, w szkołach partyjnych — Ją 
kształcły lata rewolucyjnej konspi- 
racji, więzienia, tułaczka i ponie- 
wierka nielegalnego działacza robót- 
niczego. Przeciw Niej był cały apa- 
rat sanacyjnej dyktatury, tak jak 
był przeciw robotnikom, przeciw lu 
dowi pracującemu, przeciw działa- 
czom rewolucyjnym. 

Dziś na straży zdobyczy Polski 
Ludowej stoi włądza ludowa, wy- 
walczona przez takich, jak Ona. Ona 
nie doczekała wolnej Polski, o któ- 
rą walczyła, Zginęła w czasie śmier 
telnej walki narodu polskiego z fa- 
szyzmem hitlerowskim, 


- Zwycięstwo idei 
sprawiedliwości 
społecznej 


Wy żyjecie w Polsce, która z lych 
śmiertelnych zapasów wyszła zwy- 
cięska dzięki idei, której Fornalska 
oddała życie, dzięki międzynarodo- 
wej solidarności sił walczących z 
faszyzmem, dzięki sojuszowi Poiski 
Ludowej z krajem, w którym iud 
pracujący po raz pierwszy ujął wła- 
dzę w swoje ręce, dzięki sojuszowi 
ze Związkiem Radzieckim, 

W całej swojej pracy politycznej, 
w swojej walce, walce rewolucyj- 
nej, Fornalska i wszyscy bohatero- 
wie ludu patrzeć musieli na trage- 
dię narodu polskiego, niepewnego 
swej przyszłości, zdanego na łaskę i 


(Dalszy ciąg na str. D 


| Zjsdnoczonych, jest 


= oz | 


Truman: A-TOM wpadł! 
— C-ym łu teraz straszyć świat?. 


Związek Radziecki stoi na straży 
pokoju i bezpieczeństwa narodów 


Minister Wyszyński apeluje w imieniu 


delegacji radzieckiej do ONZ 


ści, jaką żywią reprezentowane 
przez niego, a staczające się w 
przepaść — koła reakcyjne Chin, 
do wszystkiego co jest postępo- 
we i prawdziwie demokratyczne, 
do wszystkiego o co walczą dzi- 
siaj ludy we wszystkich krajach 
ze swymi najlepszymi przedstawi 
cielami na czele, broniąc swej 
niezawisłości i wolności przed 
impertalistycznym uciskiem i bez 
prawiem. 

Polemika z takimi panami jak 
Cziang i jemu podobni byłaby jea- 


nak poniżej godności 


o zniweczenie agresywnych planów bloku anglo-amerykańskiego 


szanujących | pitalistycznych i skazujący miliony 


się ludzi. Przechodzę więc — powia | ludzi na ruinę, nędzę i głód. 


da minister Wyszyński — do zasad- 
niczego tematu. 

Miniony rok — stwierdza min. 
Wyszyński — wykazał, że dominują 
ca na Generalnym Zgromadzeniu 
większość anglo-amerykańska nie 
tylko nie dąży do wzmocnienia 
ONZ, a więc do wzmocnienia współ 
pracy międzynarodowej, lecz wręcz 
przeciwnie — działą w kieranku 
podważenia wpływu, autorytetu i 
podstaw ONZ, 


Pakt północno-atlantycki i plan Marshalla 
podważają Organizację Narodów 


Zjednoczonych 


Utworzony z inicjatywy USA i 
Wielkiej Brytanii sojusz północno = 
atlantycki — mówi min. Wyszyński 
— stanowi wręcz podkop pod Orga- 
nizację Narodów Zjednoczonych, 
Mówca przypomina, że w deklaracji 
Departamentu Stanu podkreślono, iż 
pakt północno-atlantycki zmierza 
rzekomo do wzmocnienia ONZ. 

W rzeczywistości jednak pakt at- 
lantycki nie tylko nie ma na celu 
służenia sprawie wzmocnienia ONZ 
i nie tylko sprawie tej nie służy, 
lecz wręcz przeciwnie — stanowi on 
nowy ciężki cios dla ONZ. 

UTWORZENIE UGRUPOWANIA 
PANSTW — UCZESTNIKÓW PAK- 
TU ATLANTYCKIEGO JEST 
SPRZECZNE Z KARTĄ ONZ I 
STANOWI BEZPOŚREDNIE PO- 
GWAŁCENIE KARTY ONZ. 

W dalszym ciągu swego przemó- 
wienia Min. Wyszyński ujawnił rze- 
czywisty sens polityczny paktu at- 
lantyckiego, który został zdemasko- 
wany przez rząd radzieck: w memo- 
randum z 29 stycznia i 31 marca br, 

Agresywny charakter sojuszu 
atlantyckiego — stwierdza min. 


II 


W przeciwieństwie do tej sy- 
tuacji krajów Europy Zachodniej — 
mów: dalej minister Wyszyński — 
Związek Radziecki i kraje demoi:ra 
cji ludowej skutecznie realizują swe 
plany odbudowy į dalszego rozwoju 
gospodarki narodowej. 

Podczas gdy w krajach kapita- 
listycznych, a w szczególności w 
krajach  marshallowskich sy- 
tuacja ekonomiczna pogarsza się 
z każdym dniem, gdyż gospodar= 
ka tych krajów stacza się w dół, 
obniża się stopa życiowa ludno- 
ści, spada realna praca zarobko- 
wa a zyski kapitalistów wzrasta- 
ją — w Związku Radzieckim i 
w krajach demokracji ludowej 
widzimy wręcz przeciwne zjawi- 


IM Polityka a 


Rezultatem polityki Stanów Zjed- 
noczonych i Wielkiej Brytanii, zmie 
rzającej — jak to wyżej wzdzieliś- 
my — do osłabienia a nawet do 
podważenia Organizacji Narodów 
fakt, że tak 
ważny organ ONZ, jak komisja ato= 
mowa od czterech blisko lat nie wy 
konuje uchwał Zgromadzenia Gene- 
ralnego w sprawie opracowania za- 
rządzeń, zmierzających do zakazu 
broni atomowej i do ustanowienia 
kontroli międzynarodowej nad ener 
gią atomową, 


Wyszyński — znajduje też peł- 
ne potwierdzenie w oficjalnych 
oświadczeniach prezydenta Tru- 
mana, sekretarza stanu Aches0= 
na, szefa zjednoczonych sztabów 
gen. Brandley'a i t. d., złożonych 
ostatnio w związku z innymi 
poczynaniami militarnymi, zmie- 
rzającymi do przygotowania woj- 
ny. 

Następnie min. Wyszyński prze- 
chodzi do omówienia planu Marsnal 
la, oświadczając, że stanowi on je- 
dno z ważnych ogniw militarno = 
politycznego systemu bloków państw 
zachodnich, skierowanych  przeciw- 
ko ZSRR i krajom demokracj: ludo- 
wej. 


PLAN MARSHALLA OZNA- 
CZAŁ I OZNACZA ROZBICIE 


EUROPY NA DWA OBOZY. 
Opierając się na ostatnich spra- 
wozdaniach sekretariatu ONZ — 
min. Wyszyński stwierdza, że plan 
Marshalla ugodził boleśnie w masy 
pracujące krajów Europy Zachod- 
niej, powodując obniżenie ich siły 
nabywczej i dalsze ich zubożenie. 


Nowesukcesy budownictwa gospodarczego |» 
w ZSRR i krajach demokracii ludowej 


sko, a mianowicie potężny roz- 

mach rozwoju wszystkich gałęzi 

gospodarki narodowej, czemu to- 
warzyszy olbrzymi wzrost dobro- 
bytu ludności. 

Sukcesy Związku Radzieckie- 
go i krajów demokracj: ludowej w 
dziedzinie odbudowy gospodarki na- 
rodowej podkreśla również wskaza- 
ne wyżej sprawozdanie sekretaristu 
ONZ. Autorzy tego sprawozdania 
zmuszeni są przyznać, że w przeci- 
wieństwie do państw Europy Za- 
chodniej i wszystkich innych krajów 
świata, produkcja przemysłowa i rol 
na w Związku Radzieckim i w kra 
jach demokracji ludowej w pierw- 
szym kwartale 1949 r. w dalszym 
ciągu nieustannie wzrasta. 


USA i W. Brytanii zmierza 
o przygotowania nowei wojny 


Tak samo komisja zbrojeń zwyk- 
łych nie osiągnęła żadnych wyni- 
ków. 

Jeżel: chodzi o Radę Gospodar- 
czo - Społeczną, to nie poświęca ona 
— mówi min. Wyszyński — żadnej 
uwagi tak doniosłym problemom, 
jak popieranie odbudowy gospodar- 
czej krajów, które ucierpiały wsku- 
tek wojny, jak zagadnienie oraw 
związków zawodowych,  probiem 
walki z bezrobociem, dający się co- 
raz dotkliwiei odczuć w krajach ka- 


Związek Radziecki uważa za 
konieczne stwierdzić, że polepsze 
nie sytuacji w Organizacji Naro- 
dów Zjednoczonych możliwe jest 
jedynie w tym wypadku, jeżeli 
wszyscy członkowie ONŻ będą 
przestrzegali Karty. 

Min. Wyszyński stwierdza daiej, 
że St. Zjednoczone, W. Brytania i 
pewne inne kraje bloku anglo-ame- 
rykańskiego przygotowują nową 
wojnę, prowadząc w tym celu 
wściekły wyścig zbrojeń. 

Warto przypomnieć — oświad= 
cza min. Wyszyński, że bezpośrednie 
kredyty na cele wojskowe w USA 
w roku 1950 przekraczają 12-krot- 
nie sumy przeznaczone na ten cel w 
latach poprzedzających drugą woj- 
nę światową i wyrażają się cyfrą 
14,3 miliardów dolarów. Równoczaś- 
nie kredyty na ochronę zdrowia, 0- 
światę i ubezpieczenia społeczne wy 
noszą w Stanach Zjednoczonych za- 
ledwie 2,3 miliardy dolarów. 


ZSRR na straży 

IV pokoiu i bezpie- 
czeństwa nar- dów 
Taka oto — oświadczył min. Wy- 
szyński — jest polityka Stanów Zjed 


noczonych i Wielkiej Brytanii, obli- 
czona na zdobycie hegemonii świato- 
wej. Generalissimus Stalin. powie- 
dział: 

Polityka obecnych przywódców 
Stanów Zjednoczonych i Wielkiej 
Brytanii jest polityką agresji, po- 
lityką rozpętywania nowej wojny. 

Takiej pelityce przeciwstawia 
Związek Radziecki politykę poko- 
ju i współpracy między wszystki- 
mi krajami, pragnącymi takiej 
współpracy, politykę popierania 
ONZ, która — jak to stwierdził 
Stalin — jest „poważnym instru- 
mentem zachowania pokoju i bez- 
pieczeństwa międzynarodowego”. 
W roku 1934 wódz narodów Związ- 
hu Radzieckiego Stalin powiedział: 

„Nasza polityka zagraniczna 
jest jasna — jest to polityka za- 
chowania pokoju i wzmożenia sto- 
sunków handlowych ze wszystki. 
mi krajami. ZSRR nie myśli ko- 
mukolwiek zagrażać — tym bar- 
dziej — na kogokolwiek napadać. 
Jesteśmy za pokojem i bronimy 
sprawy pokoju. Lecz nie obawia- 
my się gróźb i gotowi jesteśmy 
odpowiedzieć uderzeniem na ude: 
rzenie podzegaczy wojennych.“ 
W pięć lat później w marcu 1939 

roku Stalin, mówiąc o polityce za- 
granicznej Związku Radzieckiego, 
znowu wskazał na to, że: 

Jesteśmy za pokojem i wzmoc- 
nieniem stosunków handlowych ze 
wszystkimi krajami. Stoimy i bę- 
dziemy stali na tym stanowisku 
o ile te kraje będą się trzymały 
tych samych stosunków ze Związ 
kiem Radzieckim, o ile nie będą 
one usiłowały naruszać interesów 
naszego kraju. 


.. (Dalszy ciąg na str. 2-ej) 


Miliony prostych ludzi 
stoją na straży pokoju 
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Walka o czystość szeregów partyjnych 
to nasze bojowe zadanie 


Franciszek Jóżwiak — Witold 


Zagadnienie czystości szeregów 
partyjnych i zagadnienie czujności 
Partii sę ze sobą nierozerwalnie zwią 
zane. Nie może być mowy o czysto» 
ści Szeregów jeśli nie ma. w Partii 
czujności. Czystość szeregów partyj- 
nych to gwarancja utrzymania dy- 
scypliny partyjnej, to gwarancja 
trwania Partii na słusznych pozyc- 
jach, na linii partyjnej, to gwawan- 
cja wykonania rewolucyjnych zadań 


Partii, to gwarancja utrzymania 
jedności woli Partii. 
Czujność Partii to gwarancja, że 


Partia zdolna jest do oczyszczania 
się z elementów oportunistycznych, 
prawicowych i  nacjonalistyeznych. 


Ustrzec Partię 
przed napływem obcych elementów 


„Ustrzec Partię przed napływem 
takich drcbnomieszczańskich elemen- 
tów, przed grożbą przeniknięcia do 


Walka a czystość szeregów partyj: 
nych, o utrzymanie czujności jest 
jednym z podstawowych zadań, ja- 
kie stoja przed naszą Partią na o- 
becnym etapie toczącej się ostrej 
wałki klasowej. 

Tow. Jóźwiak wskazuje dalej, że 
do klasy robotniczej napływają lu- 
dzie pochodzący z różnych środow z 
spolecznych,  drobnomieszczanie, 
nawet wezorajsi kapitaliści, 


$ 


agentów kapitału może jedynie 
czujność Partii, czujność każdej or- 
ganizacji partyjnej, czujność každe- 


Partii różnej maści oportunistów, |go członka Partii.“ 
nacjonalistów, trockistów i innych 
Prowokacja — broń imperializmu 


Wróg klasowy w walce o utraco- |cięstwo. 


się wszelkich 
jedna z takich 


ne pozycje chwyta 
środków i metod, a 
wypróbowanych już przez imperia- 
lizm wetod to prowokacja, to 
nasyłanie agentów i wrogów do ru- 
chu robotniczego, to próby rozsadza- 
nia ruchu rewolucyjnego od we 
wnatrz, 

Takie próby wielkich spisków pro- 
wokacyjnych robione są wtedy, gdy 
imperializm czuje się śmiertelnie za- 
grożony. Pierwszą taką śmiertelna 
groźba dla imperializmu było zwy» 
cięstwo Wielkiej Rewolucji Listopa- 
dowej, która wyżwolifa z orbity 
wpływów _kapitalistycznych jedną 
szóstą część świata i stworzyła po- 
tężną oporę socjalizmu i wolności — 
Związek Radziecki. Drugą taką 
śmiertelna groźbą dla imperializniu 
stało się historyczne zwycięstwo 
Związku Radzięckiego nad Niemca- 
mi faszystowsko-hitlerowskimi, zwy- 


WKP (b) uczy 


Ta właśnie WKP(b) pierwsza sy- 
gnalizowała groźbę odszczepieństwa 
Tito. Protes Rajka jest potwierdze- 
nient słuszności tego pierwszego sy- 
gnału alarmowego, jakim była reze- 
lucja Bira Informacyjnego w spra- 


Rozgromienie odchylenia prawicowego 


i nacjonalistycznego 


imperializmu — 


Należy pamiętać pisze dałej 
tow. Jóźwiak — że Węgry, które 
miały pójść na pierwszy ogień, mia- 
ły być tylko jednym odcinkiem dy- 
wersji prowokacyjnej. Macki Tito i 
Rankowieza dotarły do wszystkich 
krajów demokracji ludowej. Im więk 
sze stawały się sukcesy budownie- 
twa w krajach demokracji ludowej, 
im moeniej krzepła jedność sojusz- 
nicza tych krajów ze Związkiem Ra- 
dzieckim, tym ostrzejsze formy 
przybierała dywersja imperialistycz- 
na. 


Celem dywersji prowokacyjnej by- 
ło wykorzystanie w łonie partii rọ- 
botniczych i komunistycznych Kra- 


jów demokracji ludowej wszelkich 
elementów chwiejnych, prawicowych, 


nacjonalistycznych,  malkontenckich 
dla rozsadzenia tych partii od we- 
wnatrz, dla skrzywienia ich linii, dia 
oderwania tych partii od sojuszu ze 
Związkiem Radzieckim. Świadczą o 
tym najlepiej zeznania Brankowa, 
który stwierdza po prostu, że klika 
Tito—Rankowicza wiązała duże na- 


dzięki któremu wyzwolone 
z orbity wpływów kapitalistycznych 
kraje Wschodniej Europy, mogly 
zbudować ustrój demokracji ludowej, 
tworząc potężny blok demokratyczny 
i antywojenny ze Związkiem Ra- 
dzieckim na czele. 

I znowu imperializm 
zatrutą broń prowokacji. 
zem rolę Trockich, Kamieniewów i 
Zinowiewów spełnić mieli w kra- 
jach demokracji ludowej Tito, Ran- 
kowicz, Dźilas psy łańcuchowe 
kapitałizmu i ich pomniejsi pomocni. 
cy: Rajk, Brankow, Szónyi, Palify 
i inni. Proces Rajka, za którym śle- 
dziła uważnie nie tyłko klasa robot- 
nicza, partie robotnicze i komuni- 
styczne, ale cała zdrowa, postepowa 
opinia Świata — stał się znowu lek- 
cją czujności dla wszystkich partii 
rewolucyjnych., | znowu pierwsza 
naukę dostaliśmy i tym razem ad 
WKP(b). 


sięgnął po 
Tym ra- 


nas czujności 


wie Jugosławii. Proces Rajka poka- 
zał nara już w szczegółach, jakimi 
Środkami działać cheiał imperializm 
w swej wałce przeciwko Związkowi 
Radzieckiemu i krajom demokracji 
ludowej. 


przekreśliło nadzieje 


in. z odchyleniem prawi. 
w Pol- 


dzieje m. 
cowym i nacjotalistycznym 
skiej Partii Robotniczej. To twier- 
dzenie pozwala nam dziś w całej 
pełni ocenić wielkie znaczenie Ple- 
num Lipcowego i Sierpniowego PPR, 
rozgromienie odchylenia prawienwo- 
natjonalistycznego, odchylenia, które 
groziło nie tylko zwichnięciem gene- 
ralnej linii Partii i zwrotem na pra- 
wo, lecz groziło również możliwo- 
ścią wykorzystania tego odchylenia | 
przez spisek imperiażistycznych a- | 
gentów dla zaprzepaszczenia zdoby- ; 
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czy demokracji ludowej, dla zdławie 
nia naszej wolności i niepodległo- 
ści. k 

Tylko dzięki czujności Partii, któ- 
ra zaostrzyła się na fali sygnałów 
ostrzegawczych WKP(b) odnośnie 
sytuacji w Jugosławii udało się 
Partii na czas rozgromić odchylenie; 
a tym samym pokrzyżować możźliwo- 
ści żerowania na tym odchyleniu 
przez imperialistycznyca organizato- 
rów dywersji. 


'Wróg nie jest dobity 


to jeszcze jedna 
Partia nasza musi 
zmobilizować dla 
wzmocnienia czujności w naszych 
szeregach. Największym niebezpie- 
czeństwem jest bowiem samouspoko- 
jenie się, jest naiwna wia ra, że wróg 
jes st dobity, że jesteśmy już całkowi- 
cie bezpieczni. 

Trzeba dobrze przyswoić sobie i za 
pamiętać nauki Lenina: 

„Po pierwsze nie upajać się 
zwycięstwem i nie pysznić się nim; 

po drugie — utrwalić swoje zwy- 
cięstwo; 

po trzecie — dobić przeciwnika, 
gdyż jest on tylko pobity, ale bynaj- 
mniej jeszcze nie dobity“. 

Musimy pamiętać i uczyć nasze 
szeregi partyjne, musimy powtarzać 
codziennie każdemu członkowi Par- 
tii, że wróg jest rozbity, lecz jeszcze 
nie dobity, że trwa ostra walka kla- 
sowa, że każdy dzień, każde nasze 


Proces Rajka, 
lekcja czujności. 
wszystkie „sily 


zwycięstwo zaostrza tę walkę, że 
wróg klasowy nie poddaje się nigdy 
bez walki, że póki ma on nadzieję 
na możliwość restauracji, próbuje 
tę nadzieję wprowadzić w czyn, a 
nadzieje na możliwość restauracji 
mają elementy kapitalistyczne tak 
długo, jak długo nie zaniknie po- 
dział społeczeństwa na klasy, jak 
długo, aja oparcie w imnerialiźmie. 
To zmusza nas do stałej, codziennej 
czujności, 

Wróg usiłuje przeniknąć nie tylko 


|do aparatu państwowego, gospodar- 


czego, samorządowego. Wróg stara 
się dotrzeć do serca i mózgu demo- 
kracji ludowej — do awangardy kla- 
sy robotniczej — de Partii. Partia 
nasza jest silna i jednolita, ale trze- 
ba jasno, bez ogródek, z pełnym po- 
czuciem samokrytyki stwierdzić, że 
brak nam jeszcze bolszewickiej czuj- 
ności. 


Musimy być czujni „na codzień" 
Odpowiedzialne zadania kontroli partyjnej 


Są u nas odpływy i przypływy. Je- 
steśmy czujni w okresach wielkich 
bitew klasowych, w przerwach cztuj- 


ność nasza słabnie, Musimy to 
stwierdzić, aby stan ten zmienić. 
Brak nam stałej i systematycznej 


pracy uświadamiającej, staiego i 


UGLICIOUNDCUDUDOIOUDCIOIRPIOQICUCHIEI 


że u nas często, 


systematycznego, wytrwałego utrzy- 
mywania czujności na codzień. By- 
że jeśli się gdzieś 


potknienty na skutek braku czujno- 
ści — przypominamy nazajutrz. so- 
bie i towarzyszom, że trzeba być 


czujnym. Ale być czujnym, oznacza 


r 26 s 4 ge o 
| niełaskę imperielizmów 


„Trybuna Ludu* z dnia 25 


łem artykuł tow. 


Partyjnej. 


bm. 
Franciszka Jóźwiaka-Witolda, członka Biura Poli- 
NE KC PZPR, przewodniczącego Centralnej Komisji 
Poniżej podajemy fragmenty powyższego artykułu: 


zamieściła pod powyższym tytu- 


Kontroli 


nie dopuszczać do potknięć, zapobie- |nie zmalała. 


gać brakom i niedopatrzeniom. 


fczeba doprowadzić do 
świadomości kazdego członka Partii, 


Być czujnym, to spostrzegać w po- |nauki, jakie płyną z procesu Rajka, 


lyę zdrajców i dywersantów, agentów 


demaskować ich zbrod- 
Trzeba pamiętać, 


i wrogów, i 


niczą działalność. 


«i musi o tym pamiętać przede wszy- 


stkim nasza kontrola partyjna, że 
wróg dociera wszędzie, że naszym 


partyjnym zadaniem jest dostrzegać 
po, wyrywać z korzeniami wszelkie 
przejawy  zwichnięć nacjonalistycz- 
nych i trockistówskich. 

Na ful Plenum Lipcowego i Sjerp- 
niowego wzrosła aktywność i czuj- 
szoregów partyjnych,* ale na 
wielu odcinkach czujność ta nastęn- 


rość 


wykorzystać te nauki dla wzmocnie- 
nia czujności i stać na straży, aby 
czujnosć ta jutro nie osłabła. 
Trzeba ciągle i systematycznie 
podnosić poziom ideologiczny, świa- 
domość klasową członków Partii, 
trzeba r: uczyć się rozpoznawać dwu- 
licowego wroga. ukrytego często pod 


maską. Nasze organa kontroli par- 
tyjnej muszą ubojowić swą pracę, 
muszą jednocześnie pamiętać, ' że 


przy pomocy samego tylko aparatu: 
kontroli partyjrej, 


[simy 
oczyścić szeregi partyjne od ele- rewolucyjna 
nawet sprawnie 'mentów klasowo obcych Inb kariero- czyszczanie sie z elementów obcych 


zadania. jeżeli ¿parat ten nie zwią- 
że mocniej, niż dotychczas swej pra- 
cy z dołowym: organizacjami par- 
tyjnym: aparacie administracyj- 
nym, przemysłowym i poszczególny- 
mi członkami Partii, 

Musimy wporć w każdego czionka 
Partii świadomość, że czujność na. 
Sza wtedy będzie należyta, kiedy 
każdy członek Partii, na każdym 
odcinku swej pracy 


w 


partyjnych, będzie uważał siebie za 


będzie się czuł 
odpowiedzialny za czystość szeregów ganizacyjnych, 


jeden z trybów w wielkim mechaniź« 
mie kontroli partyjnej. — 

Tow. Jóźwiak omawia dalej pe 
nin kontroli partyjnej. 

Organa kontroli partyjnej nie mo» 
gą ograniczać się jedynie do suche» 
go, formalnego badania wykonywa: 
nia uchwał Partii — trzeba pozna- 
wać styl i metody, pracy organizacji 
partyjnej, styl i metody pracy człon» 
ków Partii, trzeba przy tym. jedno- 
cześnie widzieć i znać warunki bytu 
i życia członków Partii, ich morale 
i ctykz — to ulatwi naprawianie błę 
dów, wyrównywanie skrzywień. Ór- 
gana kontroli partyjnej będą mogły 
zawczasu sygnalizować Partii o ujem 
nych objawach ideologicznych i or- 


Wzmocnimy Partię 


oczyszczając ją z 


W pracy naszej musimy 
wszystkim pamiętać, że dotychczago- 
wa nasza czujność nie była dość sil- 
ną zapora, aby do Partii naszej nie 

riógł przedostać się: żaden wróg. Mu 
mobilizować wszystkie sily, 3- 
by 


przede 


aby je skutecznie 
zwalczać i likwidować. 
obcych elementów 


wrogów, którzy wkradli się do Par- 
tii. 

Partia nasza jest silna i wykazuje 
to każdego dnia w walce z wrogiem 
kłasow/m, w codziennych zdobyczach 
budownictwa socjalistycznego, ale 
musimy pamiętać, że każda partia 
wzmacnia się przez ó- 


działającego, nie wypełnią należycie | wiczowskich, ° a co najważniejsze, od [dla niej i szkodliwych. 


Uroczyste otwarcie szkoły TPD 


im. Małgorzaty Fornalskiej na zk e, h | 


Przemówienie 


(Dokończenie ze-str. 


na skutek 
zdradzieckiej polityki rzadów przed- 
wrześniowych. 


Nowa Ludowa Polska 


Wy żyjecie w Polsce opartej o 
Odrę i Nysę, w Polsce pewnej swo- 
jej przyszłości, w Polsce, ktorej siłą 
stejącą na straży dej. niepodległasci 
jest zarówno cały polski lud pra- 
cujący, jak i potężnę siły postępu i 


pokoju, związane międzynarodową 
solicłarnościa. 
Że tak jest — to zasługa tych 


którzy żyli iw alczyli w tamtej Pol- 
sce o nówą, "ludowa Polskę. 

Po trzecie: jest to, uroczystość o- 
twarcia szkoły Towarzystwa Przy- 
jaciót Dzieci; jest to więc szkoła, w 
której zwraca się szczególną uwagę 
ma to, aby atmosfera wychowaw= 
cza pełna była rzetelnej troski o na- 
leżyty poziom naukowy, o dostąrcze 
nie młcdym umiysłom niesfałszowa- 
nej wiedzy, 6 życiu i wychowanie 
człowicką — świadomego twórcy i 
bojownika ustroju  sprawiedliwo- 
ści społecznej. 


Łódź — miasto tradycji 
walk robotniczych 


Po czwarte: jest 
ctwarcia szkoły w mieście klasy ro- 
boiniczej, proletariackiej, czerwo- 
nej Łodzi. Miasto wspaniałych tra- 
dycji walk klasy robotniczej, miasto 
1905 roku, miasto zmagań klasy ro- 
botniczej z kapitalistycznym 
skiem, (o miasto musi się stawać w 
przyszłeści jednym z centrów po- 
prawy į rozwoju komunalnych i sə- 
cjalnych warunków bytu. klasy vo- 
boiniczej. 

Po piąte: nroczystość nasza odby- 
wa się w 10 lat po wrześniu, w któ- 
rym po ulicach Łodzi jak i w calej 
Polsce przeiaczały się czołgi hitle- 
rowskiej okupacji, a npyszałkowate 
mowy władców trzeciej Rzeszy Zza- 
powiadały, że przyszli tu na 1000 
lat i że Polska skreślona zastała z 
mapy Europy i że Łódź to nie jest 
Łódź, tylko Litzmanstadt, miasta 
niemieckie, 

I oto minęło 5 lat. i jest znowu 
Łódź, nie stara Łódź Śchciblerów, 
Grohmanów į Poznańskich, ale Łódź 
w której szkołę nazywa się imie- 
niem Fornalskiej, Łódź zwycięskiej 
klasy robotniczej. 


Pokój i jego cena 


Po szóste: otwieramy szkoły, o- 
twieramy fabryki, wzmagamy pio- 
dukcję. pracujemy spokojnie, pra- 
cujemy coraz lepiej, by budować sil 
ną Polskę, by przyspieszyć przemia- 
ny społeczne, by umoćnić pokój. 

Ten pokój wyrósł nie z dobrej wo 
li imperialistów hitlerowskich i nie 
z woli ludobójców. Pokój wyrósł z 
ofiar ludów, walczących o wolność, 
z bohaterstwa zwycięskiej Armii Ra 
dzieckiej. Pokój wyrósł na gruzach 
faszyzmu. 

A więc pokój, który dziś utrwala- 
my nie został nam podarowany, ale 
został ciężką walką į krwią milis- 
nów ludzi wywalczony. 


: . r 
Nie damy osłabić naszej 
. L4 . 
iedności 
Osobną uwagę należy 
temu, że pogrobowcy hitler yzmu cie 
SZĄ się dziś Szcze: gólr wymi -wzgiędi- 
mi i opie: są Watykan u. biskUDÓW 
kleru niemieckiego. 


- 


to uroczysieść | 5 


wyzy- | 


premiera 


Napawać to nas musi szczególną 
troską a to. aby jedność narodu pol- 
skiego w walce o pokój, o utrwale- | 
nie niepodleg złości przeci iw padżega- 
czom wojennym, nie była w nai- 
mniejszym stopniu rozsadzana pene- 


tracjaą obcych, wrogich ośrodzów 
dyspozycyjnych. 
Jest to jedna z tych spraw, w 


> órych naród polski i władza tadon 
wa zachowa bezwzględna, wymaga 
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tow. 


jacą jasnego, stanowiska, twardą 
postawę. _ 
Dlaczego o tych sprawach tutaj 


mowimy? 

Czy otwarcie jednej szkoły ma iā- 
kie znaczenie dła budowy, podstaw 
socjalizmu w Polsce dla utrwalenia 
niepodległości. dla walki o pokój? 

Z tą szkołą — to jest tak, jax z 
„cegłą kładzioną przez murarza: z po 


Cyrankiewicza 


premiera tow. hy PCIE wy mia, 


jedyńczych cegieł wyrastają gma- 
chy. Z takich cegieł jak ten gmach 
— wyrasta nowa Polska. 

A wy. pamiętajcie. że to jest szko 
ła imienia Małgorzaty Fornalskiej, 
bojowniczki ludu pracującego, j pas 
miętajcie. że w teji innych szko% 
łach uczycie się, by stanąć w Sszere- 
gu budowniczych takiej Polski, o ja= 
ka walczyła Fornalska — zakończył. 


swe prennit tow, Premier, i 


[SRA stoi na straży pokoji i betzżoczeńciwa narodów 


(Dokończenie przemówienia min. Wosjyńskiega w ONZ) 


Związek Radziecki powiedział 
min, Wyszyński — jest wierny 2a53- 
dom, wyrażonym w słowach wielkie- 
go wodza, Zwiazek Radziecki broni 
niezmiennie sprawy pokoju, demas- 
Lując podżegaczy wojennych. W 
cLwili obecnej, gdy trwa mobilizacja 
sił agresywnych, Związek Radziecki 
uważa za swój obowiazek podnieść 
swój głos przeciwko przygołowa- 
niom podżegaczy wojennych. 

We wszystkich krajach szerzy się 
zoraz bardziej potężny ruch mas lu- 
dowych w obrsałe pekoju. Demokra- 
tyczhe siły wzrastają 100-krotnie 
zybciej, niż ponure zastępy podże- 
gaczy wojennych, Wzrasta także co- 
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NA POLECENIE RZĄDU RA- 
DZIECKIEGO — oświadcza min. Wy 
szyński — DELEGACJA ZSRR PRO- 


raz bardziej stanowcza gotowość Sił 
demokratycznych do stawiania opo- 
ru nikezemnyn: działaniom agreso- 
rów imperialistycznych. OBOWIĄZ- 
KIEM ONZ JEST PRZYŁĄCZYĆ 
SWGJ GŁOS DO GŁOSÓW WIELU 
MILIONÓW LUDZI, WYSTĘPUJA- 
CYCH PRZECIWKO WOJNIE. 

Delegacja radziecka zwraca się 
do Zgromadzenia Generalnego z 
apełem o podjęcie kroków, zmie- 
rzejących du utrwalenia pokoju 
i usunięcia groźby nowej wojny, 
przygotewywanej przez agresyw= 
ne bloki państw ze Stanami Zjed 
noczonymi i Wielka Brytanią nè 
czole 


Wnioski Związku Radzieckiego 


PONUJE ZGROMADZENIU GENK- 
RATNEMU UCHWALENIE Nom 
PUJACYCH WNIOSKÓW: 


RZNRONUNUNNNARONNOKNNNNUSANNZNNNNONNANZZZAZASZSNAKNCEZNNKCWNKKNNACUNURKUNNAJNE 


Pod hasłem walki o pokój 
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Ogólnokrajowa narada 
przodownic społecznych Ligi Kobiet 


Przedstawicielki władz central- 
nych wszystkich partii politycznych 
związków zawodowych, Związku Sa 
mopomocy Chłopskiej, ZMP, SP, ©- 
raz ponad 500 przodownic społezz= 
nych i aktywistex wojewódzkich or- 
ganizacji Ligi Kobiet. przybyło na 
Krajową Narądę Przodownie Społe- 
cznych Lig: Kobiet, odbywającej się 
w Warszawie pod hasłem walki © pa 
kój. 

Dla podkreślenia udziała kobiet 
w ogólnokrajowej akcji na rzecz po 
koju, uczestniczki narady nuchwaliły 
wysłanie swej przedstawicielki na 
obradującą wopsowe w  stoiicy 


konferencję cbrońców pokoju z zape 
wnieniem, że kobiety stoją i stać bę 
dą w pierwszym szeregu o DEOS 
pokoju. + 

Referat o zadaniach przodownie 
społecznych wygłosiła w:ceprzewod- 
nicząca Zarządu Głównego Ligi Ko- 
bief — ob. dr, Wasilkowska. 


Następnie przedstawicielki posz= 
czególnych województw złożyły spra 
wozdania z działalność: przodownie 
społecznych na terenie województw, 
po czym rozwinęła się szeroka dy- 
skusja. 

Obrady trwają. 


nie budzi zach 


MOSKWA (PAP). Dziennik „Izwie 
stia“ wskazuje na rosnące zaniepoko 
jenieLondynu w związku z coraz wy 
raźniejsza polityką anty-angielską, 
prowadzoną przez USA w Niem- 
czech Zachodnich. 

Deklaracje oficjalnych osobisto- 
ści amerykańskich świadczą o tym 
że USA nie zamierza nikogo dopu- 
ścić do udziału w ekspłoatowaniu 
Niemiec Zachodnich, 

Doradca polityczny komisarza 
USA w Niemczech Zachodnich, Ja- 
mes Ridlberger stwierdził niedawyo, 
iż „w Niemczech Zachodnich będzie 
realizowana wyłącznie linia amery- 
kańska*, 

Podkreślając, że lokaje zachodnio” 
niemieccy pochwycii w lot życzenia 


wytu w Anglii 


swoich gospodarzy amerykańskich, 
„Izwiestia* wskazują na bezce- 
remonialność , z jaką niemiec 
cy wspólnicy monopoli amerykań- 
skich wypierają swych angielskich 
konkurentów. 

Nawet biuletyn brytyjskiej fede- 
racji producentów stali i żelaza 
stwierdza, że w najbliższym czasie 
niemiecki przemysł hutniczy stano- 
wić będzie niebezpieczną konkuren- 
cję dla angielskiej stali na rynkach 
światowych. 

W ten sposób — konkxludują „Iz- 


wiestia* — Anglia zbiera owoce po- 
lityk: swych kół rządzących, które 
restaurują w Niemczech  Zacnod- 
nich dawną potęgę Kruppów i Tnhys 
senów, 


ZGROMADZENIE Gearaime 
1 potępia prowadzcne w szerńza? 
państw, w szczególności w 
Stanach „Zjednoczonych i Wieęlkkej 
Erytanii, przygotowania do nowej 
wi ojny, znajdujące wyraz w popiera- 
rej przez rządy propagandzie wojen- 
rej, w wyścigu zbrojeń, w rozdmu- 
chrwania budżetów wojskowych, spa- 
Qających ciężkim brzemieniem na 
ladność, w tworzeniu licznych mor- 
skich i lotniczych baz wojskowych _ 
na terytoriach innych krajów, w or- 
ganizowaniu wojskowych bloków 
państw dażącycł: do celów agresyw- 
nych wobec miłrjacych pokój krajów 
demokratycznych, oraz w podejnio: 
waniu innych przedsięwzięć, *zmie- 
rzających do celów agresywnych. 
PODOBNIE, jak cywilizowane 
2 narady pot tępiły już dayjio u- 
Żywanie gazów trujących i Środ 
ków bakteriolog'cznych dla celów wo 
jennych, jako najcięźsze przestęp- 
stwo przeciwko ludzkości, Zgroma» 
azenie Generaine uznaje używanie 
broni atomowej i innych środków 
masowej zagłady ludzi za sprzeczne 
z sumieniem i £odnością narodów 0: 
raz za niczgodnę z przynaleźnościę 
do ONZ. Zgromadzenie Generalne u- 
waża za niedopuszczalne dalsze zwle- 
sę z przyjęciem przez ONZ, (prak- 
ycznych śŚrodzów w:sprawie beż: 
w skie zakszu broni atomowej i 
dotyczących ustanowienia odpowied- 
niej ścisłej kontroli międzynarodo- 


wej. 

3 wzywa wszystkie państwa do 
rozstrzygania sporów i różnie 

zdań środkami pokojowymi bez ucie- 

kania się do użycia gwałtu lub groż- 

by gwałtu, 


RI 
a 


ZGROMADZENIE Generalne 


Zgromadzenie Generalne, podkreś- 
lając niezłomną wolę i stanowczą 
gotowość narodów zapobieżenia groź 
bie nowej wojny i zabezpieczenia po 
koju, co znalazło swój wyraz w po- 
tężnym ruchu ludowym we wszyśt- 
kich krajach świata w obronie po- 
koju i przeciwko podżegaczom wojen 
nym, oraz biorac pod uwagę to, że 
główna odpowiedzialność za utrzy» 
ranie pokoju międzynarodowego i 
bezpieczeństwa spoczywa na pięciu 
mocarstwach — stałych członków 
Rady Bezpieczeństwa, 


JEDNOGŁOŚNIE WYRAŻA ŻYCZE 
NIE, BY STANY ZJEDNOCZONE, 
WIELKA BRYTANIA, CHINY, 
FRANCJA I ZWIĄZEK RADZIEC- 
KI ZJEDNOCZYŁY W TYM CELU 
SWE WYSIŁKI I ZAWARŁY MIĘ. 
DZY SOBĄ PAKT DLA UTRW à» 
LENIA POKOJU. 


GIO NOKOHCICICIOIONONCHONONCIONDCHOCIONONCHJOUOHKONOHNONONOIONONONOUOIDOIONONO 


Ma niecne knowania imperialistów odpowiemy wzmożoną czujnością wokec prób sabotażu i dywersji 


zr 


Kronika Piotrkowa IJ 


KOMU WINSZUJEMY 


Pomiedz., dnia 26 września 1949 r, 
Dziś; Cypriańa 
—— 


WAŻNIEJSZE TELEFONY 
10-72 Straż Pożarna 
15-87 Pogotowie lekarskie — 
ul. Stalina 45 — 
10-70 Szpital Św. Trójcy 


agan. 

KINA: 
Kino „Baltyk“ wyświetla fiim 
produkcji włoskiej pt. „Rzym 
Miasto Otwarte”, Film C-- =lony 


dla młodzieży od lat 18, 

Kiro „Polonia“ wyświetla film 
produkcji albańsko-radzieckiej pt, 
„Nowa Albania", Film dla rało-|: 
dzieży dozwolony. 


ADRES REDAKCJI: 
Piotrków, Al. 3-go Maja nr 
Interesantów przyjmuje się co- 
dziennie (prócz niedziel i świąt) 
od godz. 15 do godz. 18. 


Rozdzielnia „Głosu Piotrkow: 
skiego”, ul. Słowackiego nr 26, 
tel. 15-40. 


A 
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Dla uczczenia Międzynarodowego Dnia Pokcju pracownicy 
Działu Organizacji Samorządu, Oddz'ału Okręgowego Centrali 
Douiczej w Łodzi oraz instruktorzy organizacyjni przy Powia- 


towych Zw:ązkach Gminnych 
kować w ciągu najbliższych 
Gminnych Spółdzielniach na 
rejestry członków, wręczyć 

udziały oraz 


Dotychczas te sprawy były bar 
dzo zaniedbane. W Spółdzielniach 
sa co prawda rejestry, ale nie 
aktualne, Figuruje w nich dużo 
osób, które już dawno nie żyją 
lub opuściły daną miejscowość. 
Ostatecznie Zarządy nie wiedzą, 
ilu rzeczywistych członków liczy 
Spółdzielnia. W związku z tym i 
zagadnienie wpłat, udziału jest 
również nie uregulowane, a na- 
wet zabagnione, a przecież udzia 
ły stanowią podstawę działalności 
Spółdzielni. Każdy członek Gmin 
nej Spółdzielni winien sobie zdać 
sprawę, że przez płącenie stosun- 
kowo niskiego udziału, powiększa 
środki obrotowe Spółdzielni. 

Im te środki są , większe, tym 
Gminna Spółdzielnia lepiej będzie 
służyć wsi. Spółdz.elnia dysgon 
jac większym kapitałem jest v 
stanie sprowadzić więcej i PE -< 
dziej różaorodne towary, a więc 
właściwie zaspokajać potrzeby lu- 
dności wiejskiej. Niestety, wielu 
członków Gminnych Spółdzielni, 
a przede wszystkim bogacze wiej 
|scy ograniczyli się tylko do zaqe 
klarowania udziałów. O w płacie 


przypadających na nich kwot na |nu ilościowego 


rzecz Spółdzielni, z tytułu zadekla 
rowanych udziałów, ne 
wy. W ten sposób bogacz wiejski, 
został tylko fikcyjaym  człoń- 


książeczki 
przeprowadzić akcję umasowienia członkostwa. 


ma mo- | Statutu 


Spółdzielni postanowili uporząd- 
2-ch miesięcy we wszystkich 
teren'e województwa łódzkiego 
członkowskie, zebrać 


kiem i powiększa swoje 


bo- |sposób uczeić 


UKR OWK 


ykonamy plano miesiąc wcześn 


Pracownicy Spółdzielczości Samopomocowej 


uczczą gońnie zbliżający się M. ędzynarodowy Dzień Pokoju 


nia zadeklarowanych a niewpłaco | wszystkich 
wykonania planu | sklepowych, 


nych udziałów; 
jednania członków 
przez CRS. 
Zobow.ązujemy się wykonać po 
wyższe zadania przed terminem, 
tj. nie do 31 grudnia br. ale do 
dnia 30 listopada br, by w ten 
Międzynarodowy 


ustalonego 


gactwo kosztem udziałów wpłaco- | Dzień Pokoju i przyspieszyć reali 
nych przez mało i średni SENZA zację planu 3-letniego o 1 miesiąc. 


chłopów. Przez zmianę deklaracji 
oraz rozdanie książeczek człon- 
kowskich Gminne Spółdzielnie 
wzmocnią swoją stronę organiza 
cyjna, a wpłacone udziały powiek 
szą kapitały obrotowe. Każdy 
członek, jeśli nie wpłacił udz ału. 
winien to uczynić jak najszybciej 
i starąć się jednocześnie, by do 
Spółdzielni należeli jego wszyscy 
sąsiedzi, gdyż Spółdzielnia służy 
całej wsi i dlatego cała wieś win 
na być jej członkami. 

Ponieważ wyżej opisane niedo- 
ciągnięcia w pracy Spółdzielni 
‘istnieja we wszystkich Gm nnvch 
Spółdzielniach na terenie całej Pol 
ski, wzywamy do współzawodni- 
ctwą celem ich szybkiej likwida- 
cji. zespoły pracowników wszyst 
kich Działów Organizacji Samo- 
rządu Oddziałów Okręgowych 
Centrali Rolniczej na następują- 
cych odcinkach pracy: 

Uporządkowania rejestrów w 
Gm nnych Spółdzielni ach; zmiany 
deklaracji i uporządkowan'a sta- 
udziałów w Gmin 
nych Spółdzielniach w myśl Ś 11 
Gminnych Spółdz. ai 
wręczenia wszystkim członkom 
książeczek członkowskich; zebra- 


Równocześnie zwracamy sie do 


m | 


| 
| 


Strażacy z całej Polski 

kształcą się w Blizinie 
Na terenie powiatu piotrków- 
skiego, w resztówce majątku BL 
zin, gm. Parzniewice istnieje Wo 
jewódzka Szkoła Pożarnictwa, 
która szkoli członków  Ochotni- 
czych Staży Pożarnych Wiej- 
skich oraz Straży Pożarnych Prze 
myału. W chwili obecnej odbywa 
się również kurs obsługi moto- 
pomp dla członków Straży Pożar 
nych Przemysłu Skórzanego. Bio 
rą w nim udział strażacy tej ga- 

tezi przemysłu z całej Polski, 
Szkoła czynna jest przez cały 
rok, nauka zaś, prowadzoha przez 
powiatowych komendantów i Gti 


kolegów 
człon 


człónków, 
magazynierów, 
ków Zarządów Gminnych Spół- 
dzelni i Pow. Zw. Gm. Spółdz. 
| Okręgu Łódzk ego, try przez nale- 
żyte spełniane swoich obowiąz- 
ków pomogli nam w Ykonać nasz ze 
zobowi iązanie. 


Pracownicy Działu Organ'=|CSTÓW straży zawodowych. Odby 
> ; . . iwają się tu kursy 10-dniowe, kil 
zacji Samorządu, Oddziału |kutygodniowe i ip. Komendaniem 
Okręgowego CRS. szkoły jest kpt. Gruchot. 
7 Łodzi. 


Piotrkowski oddział TPPR 
przed Miesiącem Pogłębienia Przyjażni Polsko- Radzieckiej 


W ramach uroczystości odbędzie się wiele interesujących imprez 


W związku ze zbliżającym się 
miesiącem pogłębienia przyjaźni 
Polsko-Radzieckiei który będzie 
trwał od 7 października do 7 listo 
pada rb, włącznie, Zarząd Oddzia 
łu Powiatowego TPPR w Piotrko 
wie zorganizował odprawę - prze- 


wodniczących i sekretarzy kół te- | 


renowych i miejskich TPPR, 

Po zapoznaniu obecnych z po- 
rządkiem obrad, sprawę kursów 
dla prelegentów omówił dyr Gim 
nazjum į Liceum  Mechanitznego 
tow. Witkowski, po czym wiceprze 
wodniczący Zarządu Pov viatowego 
Oddziału TPPR ayr. Gawlik przed 
stawił plan pracy wszystkich kół 
w miesiącu pogłębienia przyjaźni 
polsk zó-radzieckiej W każdej ic- 
mórce TPPR wy Słoszony. ch będzie 
kika pogadanek ò tematyce spe- 
cjalnie interesującej dany zakiąd 


Pięć lat pracy i trudu 


radomszczańskiego kolejarza 


Jeśli dziś jeździmy wygod: 
nie pociągami, jeśli pociągi cho 
dzą regularnie, a wagony są v- 
świetlone — jest to zasługą ko 
„ lejarzy. 

17 stycznia okupant opuści 
Radomsko, a już w dniu na- 
stępnym kolejarze samorzutnie 
zgłosili się do pracy.  Stauja 
przedstawiała opłakany widok. 
Sam budynek był mocno znisz- 
czony, tory załarasownae. Ale 
te wszystkie przeszkody nie _ : 
trafiły oprzeć się entuzjaz mowi 
pracy radomszczańskiego kole- 
jarza. Podminowany most zo- 
stał rozminowany, toty odtara* 
sowane. W trzy dni po wyzwo” 
leniu przybył do Radomska 
pierwszy pociąg z Częstocho- 
wy 

Mną braku dostatecznej ii 
ści wykwalifikowanego persone 
lu — EAA sz zybko są poko 
nane. Cłuzba drogowa ptrzysi+- 


puje do wymiany szyn, pracow- 
nicy gromadzą akta. Praca sta- 
bilizuje się. 

Dziś na osiągnięcia te spojrzeć 
możemy z dumą. W yreperowa: 
nie dwóch mostów, wymiana 
szyn na odcinku dziesięciu kilo- 
metrów, założenie 25. ty- 
sięcy nowych podkładów i8 a: 
wych rozjazdów — oto pokrót: | === 
ce sukcesy odcinka drogowego. 

Niemniejszym; „osiągnięciami 
może poszczycić się służba elek 
trotechniczna. I tutaj pracy by- 
lo moc i tutaj piętrzyly się róż" 
ne trudności, Kiedy tuż po wy 
zwołeniu wyjechano naprawiać 
linie teletechniczne, hitlerowc 
ostrzeliwah jćszcze zza waga 
pracowników kolejowych. 

Ta walka z trudnościami nig 
osłabła do dziś, I dzisiaj radom 
szczańscy kolejarze walczą, tym 
razem jednak o przedtermino- 
we wykonanie swych zadań, o 


Nowe pomysły racjonalizatorskie 
w PFMG Nr. 2 


Przed kilku dniami w Państwo: | 


Kierownik produkcji ob. Adam 


wej Fabryce Mebli Giętych nr 2 | Derewiecki projektuje sporządze 


w Radomsku Rada Usprawnień 
rozpatrywała nowe pomysły Ira- 
cjonalizatorskie radomszczańskich 
robotników. 

„Frezmaszynista* ob. Leon Oko- 
liński udoskonalił obróbkę .koł- 
nierza oparciowego przy fotelach 
zmontowanego z poręczą. Tak 
zwany „frezer'* przed poprawie- 
niem go przez ob. Okolińskiego, 
strugał kołnierz oparciowy o pew 
nym określonym owalu, jednak 
nie wyprowadzał całkowicie pro- 
filu. Musiał to wykonać robotnik 
przy pomocy ręcznej obróbki. 
Dzięki ulepszeniu ob. Okolińskie 
go już w pierwszej fazie produk- 
cji oparcie uzyskuje pełny owal. 

Rada usprawnień postanowiła 
wypróbować pomysł na oddziale. 

Klejarze. stolarni ob. ob. Henryk 
Pilarski i Teofil Kopczyński pro- 
jektują wykonanie płyty klejar- 
skiej okutej blachą dzięki temu 
będzie można ponownie użyć do 
produkcji klej. który dotychczas 
przy rozlaniu marnował się. Ra- 
da Usprawnień płytę taką posta- 
nowiła wykonać, aby praktycznie 
przekonać się o wartości pomy 
słu, 


nie nowego modelu 


krzesła i tas 
boretu. Przy produkcji tych mo- 
deli wykorzystane zostana odpad 
ki drewna, znajdujące się w du- 
żych ilościach w zakładzie. Rada 
Usprawnień odłożyła rozpatrzenie 
tej sprawy-do chwili wykonania 
modeli. 

Rada Usprawnień rozpatrywała 
wniosek racjonalizatorski ob. Sta 
nisława Rybaka, który wprowa- 
dz nowy sposób szlifowania koń- 
cy haków wieszakowych. Posta- 
nowiono obliczyć koszty wytwa* 
rzania tym systemem i skierować 
wniosek do Zjednoczenia dla za- 
akceptowania. 

Rozpatrywano pismo Rady U- 
sprawnień Zjednoczenia w spra- 
wie wyliczenia wartości pomysłu 
ob. Derewieckiego. W wyniku 
dyskusji postanowiono, by Komi 
sja Norm jeszcze rąz skontrolo- 
wała wartość tego pomysłu i Wy- 
liczenie przesłała do Zjednocze- 
nia- 

Słatr. 


oszczędną gospodarkę i want | 
dyscy rpliny, o regularność bie* 
gu pociągów. 
Z jakim 
tem? 
Miesięczne meldunki wskazu 
ją na to, że zapłanowane sunty 


czynią to rezulia” 


Tomaszów 


W PZPW Nr. 29 organizacja partyjna obraduje). 


nad podniesieniem produkcji 


Sprawa podniesienia produkcji 
pod względem ilościowym i jako 
ściowym jest w PZPW nr 29 te- | 
matem wszystkich zebrań i narad 
techniczno-wytwórczych. Nie dzie | 


je się to dlatego, by produkcja | wysokości 16 milionów złotych za! wego. 


w zakładach była niska, bowiem 


|przy transporcie. 


w ramach systemu „O” są z re- 


|guly przekraczane, liczba współ 


zawodniczących wzrasta. rega- 
larność biegu pociągów osobo- 
wvch i towarowych jest coraz 


lepsza. (Sław.) 


Procent odpad- 
ków jest jeszcze zbyt wysoki, co 
hamuje wykonanie planu oszczę* 
dnościowego. 


Roczna suma oszczędności w 


PZPW nr 29 mogą się poszczycić | Pabianice 
Í eean M WW M 


Braki które należy usunąć 


Produkcja w fabryce papieru powinna wzrosnąć 


dużymi sukcesami na tym odtin- 
ku. Jednak załoga zakłada prag- 
nie podnieść produkcję na jesz- 
cze wyższy poziom i dać jeszcze 
wyższy qatunek tkanin, 

Na odbytym ostatnio zebraniu 
organizacji | podstawowej PZPR 
tutejszych zakładów, prócz spraw 
organizacyjnych, poruszane były 
również zgadnienia związane 2 
produkcją. Uczestnicy dyskusji 
zwracali uwagę. że aczkolwiek 
dotychczasowe wyniki są zadowa 
lające, nie można na nich poprze 
stać, 


Szczególnie ważną rzeczą jest 
— mówiłi między innymi towa- 
rzysze, — aby zmniejszyć do mi 
nimum odpadki. Nie na wszyst- 
kich oddziałach sprawa ta wyglą 
da zadowalająco. Pracownicy p przę 
dzlni muszą pamiętać o tym: że 
ilość niedoprzędu musi być jak 
najmniejsza. Zdarza się, że qoto- 
wa już przędza, na skutek nie- 
właściwego sposobu transporto- 
wania jej z przędzalni do oddzia 
łów, zostaje zabrudzona, co z ko~ 
lei wpływa ujemnie na jakość to 
warów. Dzieję się to przeważnie 
na skutek niewystarczającej uwa 
gi i dbałości ze strony -tych pra 
cowników, którzy zatrudnieni są 


Pabianicka Fabryka Papieru 
produkuje lepsze gatunki papieru 
bezdrzewnęgo, piśmiennego, Świa 
tłoczułego, kartonu: a z odpad- 
ków — cewki potrzebne w prze- 
myśle włókienniczym, 

Produkcja papieru przechodzi 
długi i skomplikowany proces. 
Zaczyna się od ścieraku, do kto 
rego wrzuca się makułaturę. Star 
ta makulatura zostaje zmielona 1 
w maszynach zwanych „kalendra 
mi“ doprawionha — to znączy, że 
dodano: -glinkę, kaolin, atun (dla 
otrzymania połysku),  krochmal 
i celulozę oraz farby. 

Z kolei masa papierowa wędru 
je rurami do maszyny papierni- 
czej, gdzie przechodzi przez sita, 
walce i cylindry, z których wy- 
chodzi już gotowy papier. 

Fabryka idzie na 3 zmiany: ob. 
ob. Rżanka, Szellera i Sobolsw- 


skiego. Zespoły majsirów Szelle- 
ra i Rżanka współzawodniczą ze 
sobą, natomiast zespół liczący 39 
robotników majstra Sobolewskie- 


CZYTAJCIE 


i rozpowszechniajcie 


pracy oraz referaty okolicznościo W Piotrkowie wyświetlane bę- 
we, orientujące słuchaczy w std- |da |'czne filmy radzieckie, na 
wach politycznych, AA ; EA kipy filmow 

Uroczystóśc. oficjalnie rozpocz- RY 23 WY rusa PADY PWC 
ną się III Krajowym Zjazdem De | Btótych zadaniem jest dotrzeć z 
legatów TPPR w dniu T paździer filmem radzieckim do każdej wsi, 
nika, zaś w dniu 12 tegoż miesią- 
ca odbędą się obchody dla uczezz | 
nia*'32 rocznicy Rewolucji Listo- 
padowej i 6 rocznicy bitwy pod 
Lenino, 


Wieczorem odbędzie się uroczysta 
akademia ogólnomiejska, poza 
tym odbędą się akademie w zukła 
dach pracy, 


Bogaty księgozbiór 


Biblioteki Miejskiej w tiotrkowie czeka na czytelników 
Miejska Biblioteka Publiczna w | 
Piotrkowie w ógólnym dorobku 
kulturalnym i oświatowym nasze 
qo miasta stanowi bardzo poważ- 


Biblioteka jest bogato wyposa- 
żona w beletrystykę i książki nau 
kowe, Dużo dzi:ł w językach ob 
cych i bardzo poważny dział kla 


i dice syków marksizmu, zawierający 
ną pozycję. Dzięki kogaclwu po- |157 tomów. i 
siadanego księgozbioru (vouad | Przy bibliotece zorganizowany 


7.000 tomów) i sprężystej organi- 
zacji frekwencja czytelników jest 
duża. 


Czytelnie Publiczna, w której na- 
wet bardzo rzadkie, a cenne dzi 
ła sa wypożyczane do czytania 


na miejscu. Czytelnia wyposażo 


_Gros czytelników stanowi mło |na jest ponadło we wszystkie pi- 
dzież szkolna, toteż kierownic* |sma codzienne periodyki i itp, 
two biblioteki kładzie duży na- | Dla młodzieży: -c2 nną pozycją 
cisk na dostarczanie obowiazżkó” 


jest istniejący tu dział pism tech 
nicznych i radiowych. 

Księgozbiór powiększany jest z 
iunduszów samorządu miejskiego 
ars z dotacji Ministerstwa Oświa 

« które ostatnio dostarczyło bj- 
bliotece 457 książek, 


Złóż ofiarę 
Frekwencja jest bardżo duża. 


wej lektury szkolnej i podreczni 
ków. 


DOAKOAK O0C00000 


LJ 

na Odhudowę Warszawy w poezatkach września wynosiła 
ona od 96 do 156 osób dziennie, 
wykazując , tęndencję stałego 
wzrostu, 

Placówka ta mieści się w pięciu 
doskonałe wykorzystanych izbach 
jednak wobec stałego wzrostu 
ksi ęgozbioru i czytelników — po 
mieszczenia obecne wydają sie za 
szczupłe. 


planowana przez zaklad: będzie 
wykonańa. Zmniejszenie udpad- 
ków eulomatycznie pozwoli ga- NAT: PORĄ à 
|todze PZW nr 29 podw jyższyć |Y wystawa książki stała na wy 
|wykonanie planu oszczędnościo- | im poziomie i cieszyła się bar 
[dza dużą popularnością. 


Urządzona w „Tygodaiu Oświa- 


go nie bierze udziału we współza 
wodnictwie. Niewaipliwie wrmę 
za to ponosi ob. Sobolewski, kto 
ry odnosi się do współzawodnic- 
twa wyrażnie lekceważąco. 

W tej samej zmianie pracuje 
ob. Nowicki: który należy (do 
współzawodnictwa indywidualne- 
go, podobnie jak ob. ob. Szeller 
i Malinowski. Ob. Nowicki jest 
także racjonalizatorem. 2 jego 
wynalazki znalazły zastosowanie 
na terenie zakładu. 

Dawniej narzędzia służące do 
oczyszczania gładzików  wało* 
wych sprowadzane były z zagra- |120 procent normy. Najlepszymi 
nicy, Obecnie pracują sporządzo |robotnikami tego działu są ob. 
ne przez ob. Nowickiego. Ponadto |ob. Gołębiowski i Cieślak oraz 
zmienił on położenie szczotek o- lob. ob. Kłos i Adamus, których 
czyszczających sita. Szczotki te |Rada Zakładowa wysłała na wcza 
do niedawna pracowały tylko czę |sy dla przodowników. Ale' i na 
ścią swej powierzchni. Obecnie, |tym oddziale są braki. Do przewo 
po zastosowaniu pomysłu racjona- | żenia papieru służą wózki t zw. 
lizatorskiego pracują całą po- |,famosy”, których zakład nie po 
wierzchnią, co daje gwarancję ide |sidda w dostatecznej iłości. Na 
alnej czystości papieru. wielokrotne zamówienia i inter” 

Stare | zużyte maszyny nie po- |wencję dyrekcja zakładów, mte- 
zwałaja na wykonanie planu pro |szcząca się we Włczławku nie da 
dukcji. Częste awarie są źródłem |je odpowiedzi, Próby wyproduko 
postojów. Brak zapasowej pompy |wania „famosów' w tutejszych za 
głębinowej także powoduje wiel |kładach spełzły na niczym z bo 
kie straty, ponieważ w wypadku |wodu braku surowca. Dyrekcja z 
zepsucia się pompy trzeba czekać | Włocławka powinna się bardziej 
z produkcją na jej reperację, Re |interesować zakładam w Pabiani 
peracja pompy odbywa się we |cach, nie zaś „spać”, jak! sie wy. 
Wżłaciawku i trwa kilkanascie rażają robotnicy. 


jdni. Zakład zaś bez wody praco- 
wać nie możs, 

Nie pracuje także ścierak, do- 
starczający masy papierowej, bo 
maszyna parowa nie jest w sta- 
nie poruszyć całego zespołu, Ob- 
sługuje ona skalendry" i 2 ma- 
szyny papiernicze. Masę papiero- 
wą sprowadza się z innych fa- 
bryk, co pochłania znaczne sumy, 
pow rodując wzrost kosztów pro- 
dukcji. Na wykończalni, gdzie pa 
pier jest cięty, ważony .i pakowa 
ny cały zespół również wspòi- 
zawodniczy dając przeciętnie 
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DZIŚ „MARIA STUART“ 

NA ODBUDOWĘ WARSZAWY 

Zespół aktorski biorący udział w 
dramacie Juliusza Słowackiego pt. 
„Maria Stuart“, jak również tech- 
niczny, administracyjny i pomocniczy 
Państwowego, Teatru im. Stefana Ja- 
racza, zgłosił swój bezinteresowny 
udział na odbudowę Stolicy na dzień 
dzisiejszy. 

Przedstawienie odbędzie się w dniu 


wolnym sd pracy, jako siódmym 
dniu w  =adniu, tj. dzisiaj, w Tea- 
trze im. ĉsnà Jaracza, o godzinie 
19.15. 


Bilety wcześniej nabywać można 


w kasie teatru w godzinach 10—14 ! 


— — 


Rad 


Wobec 


LKS. Włókniarza do Kra- 


i 16—19 oraz w Ośrodku Informacji jkowa, za'nteresowanie Łodzi skupiło 
Miejskiej, ul. Piotrkowska 104-a w Się wczoraj głównie wokoło dwóch im 


godzinach od & do 20. 


PAŃSTWOWY 
'TEATR POWSZECHNY 

11 Listopada 21 — tel. 150-36 

Od 24. 9. rb. codziennie o godzinie 
19.15 wznowienie „Klubu kawale- 
rów“ z udziałem Ireny Grywińskiej, | 
Karola Adwentowicza i Adolfa Dy:n- 
szy. — Kasa czynną od 10 do 14 i 
od 16. 

W poniedziałki — teatr nieczynny, 


TEATR LALEK „PINOKIO“ TPD 
Nawrot 27, tel. 135-74 
Codziennie prócz poniedziałków , 
godz. 9.30, w niedziele i święta go- 
dzina 12-ta „Wilk, koza i koźlęta*, 


TEATR „OSA* 
Traugutta Nr 1 
Codziennie o godz. 19.30 w niedzie- 


le i święta o godz. 16 i 19.30 kome- 
dia muzyczna „Krawiec w zamku*. 


ADRIA — Stalina 1 „Świat się 
śmieje 
godz., 16, 18, 20 
Film dozwolony dla młodz. od lat 10 
BAŁTYK — Narutowicza 20 — „Ali 
Baba i 40 rozbójników“ 
Film w naturalnych kolorach 
godz. 17, 19, 21, 
Film dozwolony dla młodz. od lat 7 
BAJKA — Franciszkańska 31 — 
„Kurhan Malachowski“ 
godz. 16, 18, 20 
Film dozwolony dla młodz. od lat 14 
GDYNIA — Daszyńskiego 2 — 
„Program aktualności krajowych i 
zagranicznych nr 41“ 
godz. 11, 12, 13, 16; 17, 18, 19; 20 
1.21, 
HEL — Legionów 2-4 (dla młodz.) 
„Klatka słowicza” 
godz. 16, 18. 20 
MUZA — Pabianicka 173 — kinc 
nieczynne z powodu remontu 
POLONIA — Piotrkowska 67 — 
„Pan Nowak“ 
godz. 17, 19, 21 
film dozwolony dla młodz. od lat 14 
PRZEDWIOŚNIE — Żeromskiego nr 
74-76 — „Antoni i Antonina“ 
godz. 16.30, 18.80, 20.30 
Film dozwolony dla młodz. od lat 14 
ROBOTNIK — Kilińskiego 178 — 
„Cyrk* 
godz. 16.30, 18,30, 20.30 
Film dozwolony dla młodz, ad lat 14 
ROMA — Rzgowska 84 — „Dzieci z 
jednego podwórka“ 
godz. 16, 18, 20. 

Film dozwolony dla młodz. od lat 7 
REKORD — Rzgowska 2 — „Delegat 
floty“ — dla młodzieży godz. 16 

„Słońce wschodzi“ 

godz. 18, 20 

Film dozwolony dla młodz. od lat 14 
STYLOWY — Kilińskiego 1235 — „As 

wywiadt** dla młodzieży godz. 16 

„Za wami pójdą inni“ 


prez kolarskich, któce posiadały zną- 
częnie: ogólnonu!skie, Rano na antostra 
dzie pabianickiej 79 młodych kolarzy 
z. całej Polski walczyło ną dystansie 
78 km, o szarfę najlepszego „karto- 
wieza“ w Polsce, n po poludniu na 
terze helenowskim 6 drużyn stańgło 
do walki o oficjalny już tytuł m strza 
Polski w wyścigu czwórek olimpij- 
skich: i 


OBSADA NIE BYŁA NAJLEPSZA 


Obsąda tegorocznych mistrzostw 
nie była najlepsza. Przede wszystkim 
zabrakło na starciej drużyny krakcw 
skiej, z Wrocławia na starcie stąnęła 
tylko drużyna Włókniarza, kolarze 
zaś „Pafawaguć* woleli startować na 
swoim podwórku i do m'strzestw nie 
stanęli, (PZKol. powinien wyciągnąć 
konsekwencje). W sumie więc repre- 
zentowane były tylko cztery ośrodki: 
Wrocław, Śląsk, Warszawa i Łódź, z 
czego Śląsk reprezentowany był tylko 
przez jeden zespół Ruch-Unię, Wro- 
caw przez „Włókniarząć; Warszawa 
przez dwie drużyny „Gwardiić i 
Łódź przez dwie drużyny ŁKS Włók- 
niarzą, 


PAWORYTEM BYŁA GWARDIA! 


Szanse pierwszego zespała ŁKS 
Włókniarza zostały wczoraj mocno 0- 
słabione brakiem Bexa, który z Cze- 
chosłowacji powrócił z ręką w gipsie. 
Toteż przyznamy się, nie bardzo wie 
rzyliśmy w sukces łodzian. Typowałli 
śmy na mistrza pierwszy zespół „Gwar 
diit, w której barwach jechały tak 
doświadczone wygi jak: Włodarczyk, 
Kudert, Pietraszewski L. i Leśk:e. 
wiez, Tymczasem Borucz, Murowaniec 
ki i Malinowski, młodzi chłopcy, któ 
rzy dopiero od niedawna rozpoczęli 
uprawiać trudny sport kolarski, zdoby 
wając przy pomocy mającego duże za 
sługi dla naszego kolarstwa Gabrycha 
drużynowe mistrzostwo Polski na- to- 
rze na rok 1949-50 sprawili nam jed- 
ną z tych niespodzianek, które najbar 
dziej zwykle radują nas starszą 
generację, 


DROGA DO FINAŁU 


Drógi do finału łodzianie nie mieli 
ciężkiej. W pierwszym przedbiegu z 
przewagą blisko 100, metrów pokonali 
drugi zespół Gwardii warszawskiej, 
w której jechali: Cuch, Targoński, 
Przybysz i Konopka bijąc zresztą ten 
sam zespół (tąk fatalnie wypadło lo 
sowanie) i w półfinale jeszcze -z wię 
kszą tylko przewagą. 


TRYBUNY WSTAJĄ Z MIEJSC 


W finale pierwszy nasz zespół Włó 
kniarza spotkał się z pierwszym zespo 
łem warszawskiej Gwardii. 

Gdy padł strzał startera i czwórki 
ruszyły z przeciwległych startów, na 
trybunach od razu zapanowało zrózu- 
miałe ożywienie, Prawdziwe jednak 


zdenerwowanie udzielać się zaczęło 
przede wszystkich na boisku wśróu 
działaczy łódzkich, Start naszych 


chłopców nie był udany. Warszawiacy 
wystartowali lepiej w czym pomogli 
im, co jest niedozwolone, trzymający 


godz. 18, 20 jeh na starcie „pomagierzy*, Było to 


Film dozwolony dla młodz. od lat 12 
ŚWIT — Bałucki Rynek 2 — „My 
z Kronsztadtu' — godz. 18, 20 

Film dozwolony dla młodz. od lat 14 
TĘCZA — Piotrkowska 108 

„Żelazny dziadek 

godz. 16, 18, 20 

film dozwol. dla młodz. od lat 7 
TATRY — Dziś kino nieczynne 
WISŁA — Daszyńskiego i ` 

„Pan Nowak“ 

godz. 16.30, 18.30, 20.30 

film dozwolony dla młodz. od lat 14 
WŁÓKNIARZ —: Próchnika 16 — 

„Żelazny dziadek* 

godz, 17, 19, 21, 

Film dozwolony dla młodz. od lat 7 
WOLNOŚĆ — Napiórkowskiego 16 — 

„Harty Smith odkrywa Amerykę“ 

film w polskiej wersji 

godz. 16, 18, 20 

film dozwolony dla młodz. od lat 12 
ZACHĘTA — Zgierska 26 

„Diabelską grań“ 

godz. 16.30, 18.30, 20,30 

film dozwolony dla młodz. od lat 7 


Muzea miejskie 


Muzeum Etnograficzne — Plac Wolno- 
ści 14 (tel. 156-16) 

Muzeum Prehistoryczne — Plac Wol 
ności 14 (tel. 139-13) 

Muzeum Sztuki — Więckowskiego 36 
itel. 182-73) 

Muzeum Przyrodnicze — Pork Sien: 

~ kiewicza (tel. 262-62) 

Ośrodek Propagandy Sztuki — Park 

ġa Sienkiewicza ltel. 110-5% 


tak widoczne, że kierownik ŁKS Włó 
kniarza ob. Matusiak już chciał, bez 
względu na wynik biegu, zakładać 
protest w komisji sędziowskiej. Na 


W. Ażaiew 


Daleko od Moskwy 


— Nie rozumiem waszych powiedzeń, 


główny. naczelniku ruchu! 
— Doskonale wszystko rozum 


dać. Z waszego raportu wynika, że zrobiliście dziewięć 
drogi. 
z żadną normą. Po prostu nabujaliście? 

— Nic podobnego! Jesteśmy ludzie uczciwi. W ciągu 
dnia zrobiono dziewięć kilometrów. Wkrótce nadeślemy 


kilometrów dziennie letniej 


raport, że droga jest zakończona. 
działem — droga wkrótce będzie 


— Trudno jakoś wierzyć. Skąd takie wyniki? 
— Jakto skąd? Zechciej pomnożyć swe normy przez 
patriotyzm budowniczych, A jeśli nie wierzysz 


przyjedź i sprawdź. 


— Żałuję, że nie mogę przyjechać. Naczelnik nie 


puszcza mnie na trasę. 

e) n iatt 
spawanie“, „sufitowe spawanie*, 
co to właściwie jest. Wy tam ułoż 


go nawet nie zobaczę, — skarżył się Greczkin, 


— Nie szkodzi... Po dziesięc 


tu z wycieczką, i wtedy obejrzysz sobie wszystko, 
— Przypuszczam, że ci pozwolą 


zażartował Aleksy. 
spojrzeć na rurociąg. Przecież na 


Łędzie lśniła odznaka „Aktywnemu współpracowniko- 


wi budowy“. 


sne mistrzostwa 


szężęśćce do tego nie doszło, gdyż za 


| czwórką 
zgrałą, 


łódzka już rożkręciła się i 


GONG! 


Po kilku okrążeniach łodzianie za 
czynają pomału zdobywać metr po 
metrze przewagi {nad niezwykle nm- 
bitnije, jadącymi warszawiąkami. Wy- 
siłki ich podwaja i potraja spontanicz 
ny doping widowni i kolegów. Odle 
głość pomiędzy drużynami zaczyna 
już wyraźnie się zarysowywać. Radość 
widowni rośnie z każdą chwilą, aż 
wreszcie odzywa się gong. Łedzianie 
dają sobie ostatnią zmianę i w dósko 
nałym czasie 5:81,2 m. przejeżdża ją 
jako zwycięzcy na metę o dobrych kil 
kanaście metrów przed zespołem wysłu 
żonycćh „asów. 


OGÓLNA RADOść 

Zwycięstwo młodych chłcpeów w 
tak c'ężkiej konkureneji jaką są wy- 
ścigi drużynowe — wywołało niekła- 
mang- radość nie tylka wśród nas, ł£ 
dzian, ale i wśród zasłużonych działa 
czy kolarskich z Warsząwy, Popular 
ny na wielu fórach 


Młodzi kolarze łódzcy zdobywają mistrzostwo Polski w wyścgu druż 


wyjaźdu drużyny ligowej 


kilkakrotny torowy mistrz Polski inż. 


nim dobiegł do stolika sędziowskiego | Szymczyk był bodaj bardziej urado- 


wany od nas, 


WALKA O DALSZE MIEJSCA 

Walka o 3 ij 4 miejsce rozegrała się 
pomiędzy drugimi zespołami łódzkiego 
Włókniarza i warszawskiej „Gwardii*. 
Tym razem triumfowali warszawiacy 
zwyciężając łodzian w ezasie 5:51,2 
m. Piąte miejsęe zajął zespół śląskie 
go Ruchu-Unii w czasie 6:01 i szóste 
Włókniarz (Wrocław), będący najsłab 
$zyri zespołem mistrzostw. 


WYNIKI TECHNICZNE 

Wyniki techniczne mistrzostw 
glądają następująco: 

Przedbieg I — .1) ŁKS Włókniarz! 


wy- 


(Łódź) — 5:37,6; 2) Gwardia I (War 
szawa) — 5:450,8. 


Przedbieg II: 1) ŁKS Włókniarz II 
55,2; 2) Włókniarz (Wrocław) 
— 6:03,6. 

Przedbieg TII: 1) Gwardia I — 
5:42,6; 2) Unia-Ruch — ślązacy z0 
stali zdublowani. 


5: 


ynowym na torze 
A 


Półfinał (HM: 1) Gwardia I — 
5:41,3; 2) ŁKS Włókniarz II — 5:56. 

Finał o 5 i 6 miejsce: 1) Ruch-Unia 
— 6:01,; 2) Włókniarz (Wrocław). 

Finał o 3 i 4 miejsce: 1) Gwar- 
dia IT — 5:51,2; 2) ŁKS Włókniarz II 
— 5:56,83, 

Finał o 1 i 2 miejsce: 1) ŁKS Włó 


Półfinał I: 1) ŁKS Włókniarz I —| kniarz I — 5:81,2; 2) Gwardia I — 


zagranicznych, 5:40; 2) Gwardia IE — 5:51,6 


5:86,00. 


Ostatnie sekundy były fatalne 


LKS Wiókniarz przegrywa w Krakowie 1:2 


Gd ŁKS Włókniarz wybierał się 
y do Krakowa, gdzie oczekiwał 
go groźny przeciwnik „Cracovia“, nie 
wielu zapewne „było łodzian, którzy 
by liczyli na sukces swej drużyny. 


— Gdyby to „Cracovia“ grała u 
nas — mówili z żalem — to kto wie 


jeszcze, jakby się skończyło to spot- 
kanie, ale w Krakowie... 


REMIS WISIAŁ W POWIETRZU 


Istotnie uzyskanie wyniku remiso- 
wego przez naszych chłopców nale- 
żało by przyjać jako sukces, chociaż 
Włókniarze pojechali już do Krako- 
wą z Baranem. Tymczasem, jak się 
dowiadujemy, nie wiele brakowała, 
aby łodzianie wczoraj zremisowa- 
li w Krakowie. 

Do ostatnich niemal sekund wynik 
meczu brzmiał 1:1 i gdyby nie Bobu- 
la pozostałby niewątpliwie do końca 
meczu. 


SZCZURZYŃSKI URATOWAŁ ŁO- 
DZIAN OD KILKU BRAMEK. 


Mecz, jak utrzymują krakowianie 
był ciekawy. Goście na ogół podoba- 
li się, a zwłaszcza Szczurzyński, któ 
ry uratował łodzian z kilku przy- 
krych sytuacji, gdy utrata kilku bra 


Stal — Związkowiec 9:7 


Taborka skrzywdzone 
w Katowicach 


Katowice (obsł. wł.) W niedzielę w hali powystawowej w Katowi- 
cach rozegrany został mecz bokserski o mistrzostwo I ligi pomiędzy cho- 
rzowską „Stalą“ a łódzkim ,„Związk owcem'*. Wygrała „Stal“ 9:7, mimo, 
że w wadze ciężkiej oddała dwa punkty walkowerem. Poszczególne wal- 
ki stały na bardzo słabym poziomie i jedynie spotkanie w wadze śred- 
niej Sznajder — Taborek przypomi nało prawdziwy boks, 


Wyniki techniczne: 
W wadze muszej Stasiak wypunkto- 
wał wysoko Dzięcioła, w wadze Kc- 
guciej Czarnecki zwyciężył na pun- 
kty Osieckiego, w wadze piórkowej 
Bazarnik £S) wygrał na punkty z Za 
jączkowskim, w wadze lekkiej Kem 
pa (S) zwyciężył Wojtczaka, w wa- 
dze półśredniej Ponanta (S) wypun- 
ktował Beskę. W drugim starciu 
gong uratował łodzianina od noxsau 
tu. W. wadze .średniej Sznajder 
(S) zremisował po- najładniejszej 
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towarzyszu | atrament, 


iecie. proszę nie uda- 
To.nie zgadza się 


Czy słyszysz? Powie- molskiej. 


gotowa. 


tylko. 


— Ty ją puść na razie na wyspę Tajsin. Na. wyspę 


ycie cały rurociąg a ja 


iu latach przyjedziesz 


twojej szerokiej piersi 


— Zdziczałeś na wyspie, 
— wzdycha? Greczkin. — Nudno z tobą rozmawiać. Ót, 
Żenia Kozłowa chce ci coś powiedzieć. Czy to cię — 
interesuje? 

— Bardzo, 

— Żenia poskarżyła się, 


— A może mam prosić za ciebie? 
— Ja ci tu dam prosić! — wtrącił się Greczkin. Wi- 
dzicie, on mi tu będzie pracowników odmawiał, Przes 
cież ona za tobą poleci na wyspę Borneo, zawołaj ją 


walce z Taborkiem (Zw.. W pierw- 
szych dwu rundach minimalną prze 
wagę uzyskał Sznajder. Trzecią wy- 
grał bezapslacyjnie Taborek, posy- 
łając nawet Ślązaka na deski do 6. 
Remis krzywdzi nieco łodzianina. W 
wadze półciężkiej Nowara (S) zwy- 
ciężył Wojnowskiego (Zw.). W wa- 
dze ciężkiej łodzianie zdobyli pun- 
kty walkowerem. Ej 
Sędziowali w ringu Masłowski, na 
punkty Dall, Landau ż Wróż. 


Aleksy, zaczyna 


cyfry. 


— Na świecie wiosna, a ja-siedzę w czterech ścia- 
nach, zamknięta przez Greczkina. 

— Puść go kantem i przyjeżdżaj do nas! 

— Przedtem, to jeszcze mogłam uciec — westchnę- 
ła Żenia, — Ale teraz już się nie uda. Sama na każ- 
dym kroku wygłaszam kazania o szacunku do dyscypli- 
ny. Jestem obecnie kierownikiem organizacji komso- 


słać przez okazję? 
— Serce Aleksego zaczęło mocno walić. 
— Przyślij jak najszybciej, prosił — albo nie. Prze- 
czytaj telegram! 
„Kochany Aloszeńka, zbierz siły. Zina zginęła”... 
szybko przeczytała Żenia i głos jej się załamał. 
Zdanie, które Aleksy słyszał wyraźnie wśród szumu 
i niewyrażnych odgłosów, traf.ło w serce. 


że obrzydły jej papiery, 


Poprosić? 


mek wisiała już na włosku. W Cra- 
cuvii słabo wypadł wczoraj Różan- 
kcwski, grający na środku ataku. 


PRZEBIEG GRY. 


Prowadzenie dla Cracovii zdobył w 
13 minucie Radoń. W 3 minucie po 
przerwie wyrównał Hogendorf, W 
arużynie naszej nastąpiły: teraz prze 
sunięcia. Baran przeszedł na lewe- 
go łącznika, a  Patkolo na prawe 
skrzydło. Przewaga łodzian utrzymy 
wała się teraz przez dłuższy czas 
gry, ale wynik nie mógł jakoś ulec 
zmianie na naszą korzyść. Ostatnie 
minuty, a raczej sekundy są dla io- 
dzian fatalne. Bobula z centry, z od- 
ległości zaledwie dwóch metrów strze 
la nie do obrony i Szczurzyński mu- 
si kapitulować. i 


15 TYSIĘCY NA WIDOWNI. 


Meczowi przyglądało się około 15 
tysięcy widzów, Mecz sędziował nis 
zbyt podobno objektywnie (faworyzu 
jąc gospodarzy) ob. Cober ze Śląska. 


- . LJ 
Ogniwo zwycięża 8:6 

W meczu pięściarskim o mistrzo- 
stwo klasy A Ogniwo pokonało Zwią 
zkowca Zryw 8:6. 

Wyniki walk: 

Nowak (Żw.) pokonał Rzeźniczaka 
w I rundzie przez t. k. 0. 

Potocki (Zw.) zwyciężył w. o. 

Wybrańsk: (Zw.) przegrał z Ku- 
biakiem w I rundzie przez k. o. 

Mysiewicz (Zw) przegrał przez 
poddanie się w I rundzie z Kaczmar 
kiem. 

Zdobyś (Zw.) wygrał przez podda- 
nie się Kowalczyka w II rundzie, 

Skalski (Zw.) poddał się w I run- 
dzie Piórkowskiemu. 

W wadze ciężkiej Gampe (Ogni- 
wo) zdobył 2 punkty w. o. 
WMAMAMAOMATNATOWOM OLO POOH 

KOLEJARZ — GWARDIA 8:8. 


W drugim meczu pięściarskim © 
mistrzostwo I ligi Gwardia warszawy 
ska zremisowała z Kolejarzem 8:8, 


sz docinać, 


otrzymałeś, — czytała 
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Wyniki ligowe 
Ruch — Górnik (Szombierki) 6:1. 
A.K.S. — Polonia (Warszawa) 3:0 
Wisła — Legia 0:0. 
Polonia (Bytom) — Warta 2:1. 
ZZK — Lechia 1;0. 
Cracovia — ŁKS. Włókniarz 2:1. 


Tabelka I ligi 


Wisła 18 44:19 
Cracovia 18 25 35:24 
ZZK 18 24 50:30 
Polonia (W) 18 23 38:24 
AKS 18 18 32:36 
Górnik 18 18 31:37 
ŁKS Wł 18 16 40:44 
Warta 18 15 26:29 
Ruch 18 15 37:43 
Polonia (B.) 18 13 26:35 
Legia 18 13 25:38 
Lechia 18 11 25:50 


a A A A NA A mA 
4 | LAN 

Widzew zwycięża 1:0 

Zwolennicy piłki nożnej mieli wczo 
raj tylko jeden mecz piłkarski o mi- 
strzostwo ligi, Męczem tym było 
spotkanie Pomorzanina z Widzewem, 
konkurujacymi ze sobą w rozgryw= 
kach II ligi grupy północnej. 

Spotkanie to zakończyło się zasłu- 
żonym zwycięstwem gospodarzy 1:0 
(1:0). : 

U gospodarzy słabą stroną były 
tyły. Atak zadowolił. Jedyną braniię 
dla łodzian zdobył ' Fornalezyk, 

Publiczności około 2 tysięcy. 


Laar . s e 

Wyniki II ligi 
Bzura — PTC -2:1 (1:0). 
Widzew — Pomorzanin 1:0 (1:0). 
Radomiak — Lublinianka 4:0 (1:0) 
Gwardia (Szczecin) — Ognisko 8:1 
(8:1). a 

GRUPA POŁUDNIOWA. 

Chełmek — Polonia (Świdnica) 1:0 
(1:0). 


Polonia (Przemyśl) — Gwardia 
(Kielce) 3:1 (1:0). 
Skra (Częstochowa) -— Baildon 


4:2 (2:0). . 
RO (Radlin) — Naprzód 6:1 
Pafawag — Tarnovia 0:3 (0:0). 


Wilczewski ze Śląska 
zwycięża w Łodzi 


Wezoraj przed południem odbył 
się w Łodzi ogólnopolski wyścig szo- 
sowy dla posiadaczy kart wyścigo- 
wych. Ng starcie na Placu Niepod- 
ległości stanęło 79 młodych kolarzy, 
wyścig zaś ukończyło 60. ` 

Oto jego wyniki: i 

1, Wilczewski (Unia Ruch) 2:21,34 

2. Jabłoński (Budowlani Warsz.) 
— 2:21,34' x 

3. Burda (Stai Radom) — 2:91,34 

wW klasyfikacji „drużynowej pierw 
sze miejsce zajęła Unia (Chorzów) 
— 6T p. przed Drukarzem (Warsza- 
wa) — 52,5 p., Gwardią (Warszawa) 
a z 
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— Czczytaj! — powiedział resztą sił. 
— „wysłałam do ciebie list, 


chyba go jeszcze nie 
dalej powoli Żenia. — Skąd wziąć, 


Alosza, sił, ażeby przeżyć takie nieszczęście"... 


współczuli mu, 
— Przeczytaj list, 
do przytomności, 


czkin. 


— Żenia nie odpowiadała. Aleks 
— Nie trzeba, Aleksy, Przyślemy listy, otrzymasz 
je za dwa, trzy dni — 


Na linii zrobiło się cicho, żałośnie pukał aparat 
Morse'a. Budowniczowie lubili 


inżyniera i w milczeniu 
Żeniu — rzekł Aleksy, wracając 


y ponowił prośbę. 


odpowiedział zamiast Żeni Gre- 


— Czytaj! — żażądał Aleksy! 


— List od naczelnika szkoły wojskowej — oświad- 


od was przybyła już 


czył Greczkin i jąkając się bardziej, niż zazwyczaj, za- 
czął czytać: „Szanowny Towarzyszu Kowszow! Paczką 


po tym, jak Dymitry Kowszow 


wyjechał na front. Wasz brat był najlepszym uczniem, 


tak, że proponuję wydać ją najlepszemu z uczniów obec- 


nego kursu. Proszę zgodę swoją nadesłać telegraficz- 


Tajsin ją puść! z nie...“ 
Każdego dnia piszę: „Okrężne — Alosza! Przyszła depesza do ciebie i dwa listy. Aleksy tylko westchnął. 
a nie mam pojęcia, | Wszystko razem — zawołała Żenia. Czy mam ci prze- 


— Co? — pytał Greczkin — Co zrobić z paczką? 


— Wyślij telegram, niechaj zrobi co uważa za sto- 
sowne — z rozpaczą w głosie odezwał się Aleksy, Czło- 


wiek był ranny i powrócił na front.. Może znów jest 


ranny, a paczka nie może go odnaleźć...“ 


ludzie słuchali przy 


go przestał puzać, 


Z zapartym oddechem, w różnych miejscach trasy, 


selektorze rozmowy Greczkina 


z Kowszowym. Selektor milczał, Nawet aparat Morse- 


